
G A Z E T A  KRAKOWSKA

N rA  7 .

W f .  C w  z  a  n t  e  k  D n i a  28. S t y c z n i a  1796.

7. W iednia d. 20. S ty czn ia .
W  niedziele w  dzień w y w o d u  Nayia-  

śnievs7.ey Ce fs arz ow ey  Jmć ca ły  d w ó r  b y ł  
w  gali.  O  godzinie 11 zrana udała się J ey  
C.  M. przy  a fsystcucy i  w  c a ł e y  paradzie 
Le i h g w a r d y i  do paraf ialnego Kośc io ła  
H ofbu  r g , w  tym sposobie :  na y pi er w ey  
s z 1 i w ’ ' ‘ -  . paradnych ubiorach p a z i o w i e ,  za
niemi s z a m b e la n o w i e , tayni  K o ns y l ia r ze ,  
ministrowie , i pierwsi  urzędnicy  , potym 
Nuncyusz 1’ap ie żk i ,  A r c y  Xże Karól  i Jego 
Cefs: M o ś ć ,  a zaraz  zanienii  niesiono w 
ocikrytem krześle sama Cefsa rzo wa  Jmć 
t rz ym a ia cą  s iedząc na łonie swoim 'n ow o 
urodzona  A r c y A i c ż n i c z k ę .  Z a  nią sz ły  
Ar c y  Kieł .niczki  z nadworneini  d a m a m i ,  i 
wi e l e  bogato poubierany cli i k ley  notami 
ozd obionych  Państw.  W e  drzwiach  k o ­
ścielnych o d p r a w i ł  K a r d y n a ł  A r cy bi sk u p , 
pr zy  afsystencyi  wielu P r a ł a t ó w  w y w o -  
d o w y  o brz ąde k;  po ty m  w e s z ł a  J . C . M ,  do 
kośc io ła  i p o ło ż y ł a  n o w o  urodzoną A r c y  
Xię£niczkę na wielkim Ołtarzu  i z ł o ż y ł a  
dz iękczynienie  Bogu.  P o s k o ń c z o n e y  M o ­
dl itwie  w z i ę ła  Hrabina W rb n a  p r z y a s s y -  
stencyi  d w ó c h  pa z i ó w  A r c y  Xiężniczke,  za-
niesła ia  do> domu’ , a cała kompania i 'Ces :_

Października 1795 do admiral icy i  i i  K r ó ­
lewska  fregatta M e r m a f d , zabr a ła  d w a n i e  
przy jacielsk ie  o k r ę t y , Brutus o 10 i le Re- 
publicain o 18 a r m a t a c h ; ale donosi  zar az  
z n a y w ię k s z y m  ż a l e m , iż w a ż n e  s t a no w i­
sko na w y sp ie  Grenady , G o u y a y e ,  k tóre­
mu An gl ic y  nazwisko  Charlotten - S z t a ć  
nadal i ,  w  padło  d. 15 Paźdz iernika  w r ę ć c  
nieprzyiaciela.  T o  samo potwierdza ia  po d-1 -- I)-.'. T/inafni m T amK Zd. 31 Paźdz iernika  Jeneraf maior  Le ig h  i 
Pod pu łk ow ni k  S h a w ,  i ostatni  dodaie i ż  
przemagaiącey  sile insurgentów niemogl  
się oprzeć.* W t e y  o k a z y i  ba rdz o  w ie ie u -  
cierpiał  28 Br ytański  p ieszy  regiment:  2 
s ierż antów,  i 34 prostych b y ło  za m ie sz a ­
nyc h ,  a 29 chorj  ch musieli  w G o u y a v e  z o ­
stawić.  T a k  że i inne w i a do m oś c i  z Za- 
chodnichindyy  nie są pomyślne:  w  Janiay-  
ce ieszczc rozruchy  M a r o o n o w  nie sa u- 
śmierzone;  w  A n t i g w a  i na innych w,VSp*ach 
daie się czuć niedostatek żywności ."  A  co 
n a y g o r s z a , iz ż o ł c i o w a  gor ą cz ką  na w y ­
spach Z a c h o d n i c h i n d y y , Bardzo  wie l e  łu­
dzi z a b i e r a ; nasze w o y s k a  muszą  się dla  
t e g o , ty lko  obronnie mieć;  Fran cuz i  c ier­
pią t a k i e  natym.  Okręt  l in iowy Hanibal  
o 74 a r m a t a c h ,  k tóry  w y c h o d z ą c  z Jamay-1.:  I . _ 1  ~ J «   1 A •  ŁŁniesła ia  do-domu-,  a c a ł a  kompania 1 Ce  - ^  drążenie,  l edwie  m óg ł  t rzecią  część  

sarstwo "Jchmość udali  się do O r a t o n u  ze brać lu d z i ,  iak ich z a z w y c z a y  p o w i ­
dła słuchania kazania.  Po  skończonym - n jen m je£ t j lo p0 krotk iey  pr zec hadzce  l i­
zaniu po wróc i l i  Cefsars two Jcmnosc ,  t rą c i w s zy  3 poruczników,  i 40 ludzi  na  żoł -  
siebie a o  wie l k iey  A n t i k a m e r y , gdzie iu c jo w a  g o r ą c z k ę ,  musiał  się nazad wróc ić ,  
zastali  bardzo  wiele P a ń st w a  czekającego  (^fcadyskiemi  w y s p a m i ,  roz bi ł a
na  z ło ienie  po win sz ow ani a .  sie f regat ta  Am et h ys t  , k t ór a  b y ł a  w y s z ł a

Z  Londynu dnia 5 S ty czn ia . z  ' T o r b e y , a b y  po  kanale  k r ą ż y ł a ;  lad
G a ,  . , ś nam iż Ad- przecie urat ow any ;  ona b y ł a  ieden z ty en

rnirał L a f j f c y  pisze z  M art yn ik i  po d  d. 2 i  o k r ę t ó w ,  k t orc  L o r d  Hood w  Tulonic  za-



ibr a ł ,  i  naz wisk o  iey  ;było  w  służbie Fran-  
. cuzkicy  Perła.

'P r z y c z y n a  przec ię tey  dotąd kommuni- 
kacjri  pomięd zy  Angl ią  i F r a n c y a  , ma 
b y d ź ,  a b y  zabronić Angielskim szpfegom i 
agen tów przystępu do Fran ry i  , k tórzy się 
po d  .mieniem A m e r y k a n ó w  w kięcal i .  A  
K t o  wi e  możr  ieszczei  inny maia powód:  po- 
■wiadaią iż w porcie Brestkim ‘ icst bardzo 
znAczna flotta pogotowiu  do w w ś c i a  ; a 
przeznaczenie  tey  l lotfy  ma bydź  Uiemui 
g fą ; po ly m  zdaie  się iż D y r ek fo ry a t  niema 
■wielkiey ochoty  przystąpić do K r ó l e w s k i e ­
g o  zdania względem pokoiu.

P o m i ę d zy  F ra n cy a  i Hiszpanią s ą ' t e ­
r a z  n e g o cy a c ye  w roboc ie,  które zapewne 
m eb ęd ą  dla Angl i i  pomyślne.  Ponie waż  
r z e c z y  tak daleko z a c h o d z ą ,  iż o b y d w a  
B^rody  che., ieden drugiego *w w o y n i e  d o ­
św i a d c z a ć  , ‘ któremu dluże y  sk arb ó w sta- 
n i e ;  wię c  niestety,  rok n o w y  nieprzyniesie'  
IianJ ieszcze upragnionego pokoiu!

. Zn ow u  na nowo m a y t k ó w  zaciagaia.  
0 o Ir landy i w y s z ł y  roz ka z y  na d os ta w ie ­
nie n a d z w y c z a y  wielkich l iwerunków w  
so l on yc h  rzeczach , dla  cudzoziemskich

fa r n . z o n ó w : Kork dostawi  12,000. bec zek ,  
Fater ford gooo. a Dubl in 10,000. W o j e n ­

na  sza lupa  F l e y  popł ynę ła  z depeszami do 
Gu bernatora  0 ’ Hara do Gibral taru;  w  o s ­
tatnich t izech  miesiącach o d pr a w i ła  tam 
tr z y  podróże .

r r z e d w c z o r e m  p r z y b y ła  eskadra A dmi ­
r a ł a  H a r v e y  i dwie  f r e g a t t y , ze wszystkie-  
mi  w o y s k a m i  z  w y s p y  Dieu ćLo Fortsmut  
nazad.

D o  Za chodnic ł i indyy  przeznaczona 
flotta pod A d m i r a łe m  Chr is t ian , przez c ią­
gle t rwaiące  zachodnie tęg.e w i a t r y , zno­
w u  wiele  ucierpiała.  S ł y c h a ć  b y ło  iż 
d ost a ł a  r o z k a z ,  a b y  się do naszych por­
t ó w  nazad z w r ó c i ł a ;  ale admiral icya ode­
br a ła  w c z o r a y  w i a d o m o ś ć ,  i ż  d o c z e k a w ­
szy się ęo m yś ln eg o  wiatru , ruszy ła  w s w o -  
i ą  podr oż  w 93. transport: a 9- woiennyeb  
o k rę tó w .

Już nam trzech poczt  niedostaie z  Ham­
burga  , dla  przec iwnych w i a tr ó w  niemoga 
p a ą u e b o t y  doyść  ; ieden widziano  z na­
sz y ch  br ze g ó w i u ź  w niebezpieczeństwie  
wtopieni i iię.

A d m i ra ł  Ga rd n er ,  k tóry  m a w y y ś ć  
z  iedną eskadra ku brzegom Franeuz- 
kim , i ok oł o  <£>uefsant k i a ż y ć  , ieszcze 
się dla  przec iwnych w i a tr ó w  w  Spitead 
znayduie.  W\  pomiędzy  innemi i to z le­
cenie,  aby  się stara! przeszkodzić z łą cz e­
niu l in iowych  okrętów Orieutu , z Brets- 
kiemi.

W  dzień no we go  roku przed połud­
niem wybiiciin.i l  tu na ulicy Bomsk icy  w  
Cove!itgardeii  ogień ; spali ło się 8- d o m ó w  
i kilka o.sob życ ia  postradało.

Alamy  tu wiadomość  , iż niedawno 
posz ła  Francuzka eskadra z Rochefort  o 
3. l in iowych  okrętach i 2. fregatjtach, pod 
kommeudą o by w a te la  Manguy  do Maiiry-  
c y i , czyl i  w y s p y  Francozkiey .  C z y  wsa- 
iney rzeczy tak wielkie uzbraiania w  Bre-
ście robią ,  musi sie waet  o d k r y ć  . Frzyu-
padai ąc ey  nadziei  pokoiu , spadaią  co ­
dziennie fundusze.

M a m y  wia dom ość  z K a l e ,  iż proces 
od tamteyszemi  brzegami  na rozbi tych o- 
r ę t ach , z ła pa nyc h  emigrantów,  iuż u koń ­

czony:  nie są zkazani  na śmier ć ; ale ieszcze 
n ie za decydowano , c z y  się zostana więź.- 
niatni w  Fra nc yi  , cz y l i  ich do Angli i  ode­
ślą.

Z  Londynu d. 8. Stycnnia.
N a dniu 7. t. m. o godzinie 9. zrana 

X/na  W a l l i i , została  szczęśl iwie córką  roz­
wiązana.  T ę  we soła  nowinę oznaytniono 
l u d o w i  odgłosem armat  z T o w e r .

T e n  dz i eń ,  w  którym Xna Jmć p r z y ­
by ła  do Anglii  , b y ł  ozn aczony  z w yc ię z-  
t w e m ; teraz z n o w u ,  k iedy  z legła  odeb ra­
l i śmy tę pomyślną  w i a d o m o ś ć ,  o wz ięciu 
przez kapi tu lacya  na w ysp ie  Cey lon  posia­
dłości  Hollenderskich Tr i i i comale  i Oosten- 
burg.  Depesze p r z y s z ł y  W tey  mierze do  
•Sekretarza Dundas.

L is t  o zdobyciu Trincom ale.
Z  obozu pod  Trincom ale d. 31. Sierp. 1795.

P o  napisaniu listu d. 17 t .m.  w  kto- 
r y m  miałem honor  W . M .  Fan a  uwiadomić* 
i ż  na drugi  dzień zb li źemy się pod t w i e r ­
dzę T r i n c o m a l e , n a d a r z y ł y  się takie o k o ­
l icznośc i ,  i i  Ko m m o do r  Rainier  i ia u m y ­
śliliśmy z a t r z y m a ć  okręt  ? depeszami  aż do



zupe łn-go  ukończenia rozpoczętego dzieła,  
a b /  W .m .  Panu można zaraz  o szcz ęś l iw ym  
k g o  skutku donieść;  iakoż niezawiedl iśmy 
się. Na  dniu 23 mieliśmy iuż nasze baterye 
g o t o w e ,  a przed godzina 12 d. 26 b y ł y b y  
r o w y  otw art e ;  w tym  czasie k ied yśm y 
w s zy st ko  do szturmu g o t o w a l i ,  osadzi li ś­
m y  z konimoriorem Rainier za  nay lepsza 
porę w e zw a ni a  garnizonu do poddania się. 
Pod a no  nam p r o p o z y c y e ,  na któreśmy 
przystać  niemogli ;  m yśm y podali  z s w o i e y  
strony nasze , ale że ich w przepisanym cza 
sie nieprzyieto , rozpoczęl i śmy na nawo 
ogień ; w  krotce po kaz a ła  się na szań­
cach biała chorągiew.  Nasze p r op oz yc y e  
zosta ły  nrzyicte*, i przez J u o c b  kapi tanów 
iako  zak ładników zapieczętowane  do nasze­
go obozu odesłane.  T e g o  wieczora  ieszcze 
odeś lemy brańcow woiennycb do Modras.  
Kró lewskie  i kompanii  w o y s k a  , bardzo 
się walecznie s p r a w o w a ł y  &.

S tu a rt P ułkow n ik.

K a p itu la cy a  T rincom a lc , tak iak ia Kom- 
m endant Fornbauer , w ysłanem u do s ie • 
J)ie adiutantow i A g n ew  p o d a ł.

Art: t .  C a ł y  garnizon w y y d z i e  iutro
0 godzinie 4. po południu z "wszystkiemi 
honorami  z miasta , i z łoży  broń. W s z y s ­
c y  o f f i e y e r o w i e , czy  Indyanie , c z y  Euro- 
p e y c z y k o w i e  maią broń zatrzy mać .  Kre- 
ezy  M a y l a n ó w ,  maią  by dź  w osobne s k r z y ­
nie po p a k o w a n e ,  i g dy  będa chcieli  do 
swego  kraiu powróc ić  , maią im b y d ź  od­
d a n e , po ni ew aż  to iest ich własna  broń,  
k tórey  sobie nigdy n iepozwolą  odebrać.  
Vicipowiedź.  Garnizon ma ieszcze dzis iay  
w  p o w y ż s z y m  sposobie nad zachodem 
słońca w y y ś ć ; ale zewnetrzne fortyf ikacye  
maią  zaraz  by dź  Angielskim wo yskoin  o d ­
dane.  Kr eezy  M a y l a n ó w  będą w po wy ż-  
szem sposobie za ch o wa ne ;  ale o ff ieyerowie
1 prości niebędą ty lko  iako brańcy  woien- 
®i uważani .

Art.  2 W s z y s t k ie  sprety i r z e c z y ,  któ- 
*e do In dyy ski ey  kompanii  na leżą,  maią 

V a ' *y *n ac zo n ey ,o so o ie  od koinmendan- 
^  ,rogi,:lskie80 oddane.  O dp o w ie d z .  Ze-

3 E u ro p ey s cy  o f f iey er ow ie  nic*

maią by dź  przeciw ich wol i  do E u r o p y  o- 
desłani.  Odpowiedz .  Zezwolone .

Art.  4 P r y w a t n a  wł a sn oś ć ,  garnizonu 
i szczególnych osób ma’  bydż  sz ano wan a  
Odpowiedź .  Zezwolone .

Art.  5 W sz yst k i e  osoby w cy w i l n e y  
służbie k o m p a n i i , maią mieć wolność  do 
inney części  w y s p y  sie "udać Od po wi ed z .  
T eg o  kommendant Angieiski  niema m ocy  
pozwol ić .

Art.  6 Ranieni  i c h o r z y ,  maią bydź  z 
naywi eks zą  starannością jopatrywani.  Od*- 
powiedź.  Zezwolone .

Art.  7 Garnizon niema podpadać  o d ­
wetowi .  Kommendant  prosi o pozwolenie,  
a by  rnógł wszystk ie l isty tyczące  się ob lę­
że nia ,  przez ofTioyalrsTę cywi lnego  ode­
słać gubernatorowi  wy sp .  Odpo wied ź .  Z e ­
zw o l o n e ,  ale muszą by dź  wprzód  w sz y st ­
kiego kopie kommendantowi  oddane.

# r Tr incom ale  d 26 Sierpnia 1795.
J .G . Fornbauer  

Podpisano z rozkazu Kommodortr. 
R a inier i  Pułkow nika Stua rt Agneut 
Potw ierdzone Rainier i  Stuart.

S p e cy f ik ac ya  s i l y  z b ro y ne y  w T r i o c o -  
male :  39 off ieyerow , 97. unteroffieyerów,  
5. kan-onierów, 332. prostych.  C ho ryc h  i 
ranionych §9. osób.  Ammunicyi :  37. d o ­
brych me ta lowych  a r m a t , a 3. j i e z d a t n y c b ,  

35. że laznych d o b r y c h ,  a 10. niezdatnych.  
Zabi tych  przez Ang ie lc zy kó w i4- a j 4- ra ' 
nionych.

L is t  w zględem  odebrania Oostenburg.
W  O bozie pod Trincom ałe d. 31.

Sierpnia  1795.

Dn ia  w c z o r a y s z e g o  przy s ła ł  do mnie 
kommendant  tw ie rdz y  Oosten bo urg ,  offi- 
c y e i a  z p r o p o z y c y ą  , aby;n mu z moi ey  
strony przysłat  umoc ow ane go  of l icyera z 
k t ó r y m b y  można względem oddania  twi er ­
dzy  rozpoc ząć  negocyacye .  Ja posła łem 
tedy  maiora  Ag new jeneralnego adiutanta 
w o y s k  poil moia kommen-dą , i mam to u* 
kontentow inie tfonieść W M P a n u  , iż dzi- 
siay  ca ły  garnizon poddał  się za więźnió w 
w o i e n n y c b ,  i w o y s k o  Króla  Jmć naszego 
obięłc  t w ie r dz ę ,  a przed zachodem



iuż bandera Angielska będzie zawieszoną.  
_  Niemogę  W M P a n u  w tym momencie 
przy s ła ć  ieszcze opisu wszystkioh  sprzę­
t ów  woiennych.  M a m  honor  bydź  &c .  '

J. Stuart.
Ka pi tu la cy a  iest taka sama Ooslen- 

be r g u,  iak i Tr incomale .
l o  ważne  zdo byc ie  na naypieknicy-  

szey  Hollendcrskiey w y s p i e  , która  nav- 
w i e c e y  korzeni  wycla ie :  by ł o  wystr za ł em  
z  armat  ogłoszone.  Dz i s ia y  w y s z e d ł  iesz­
cze dodatek do Dw or sk ie y  gaz ety  , g łoszący  
depesze kontra Ad mira ła  Rainier  , które 
się z po wy żs zem i  poniekąd zgadzaia .  D w a  
okrę ty  Hollenderskic z ży w n o śc ią  i aminu- 
n i cy ą  do Tr incomale  przeznaczone,  zos ta­
ł y  ieszcze przed wzięciem tcy tw ierdzy  od 
A n g l i k ó w  zabrane.  * W oi en ny  okręt A n ­
gielski Diomede  o 44. armat  , chcąc woy s-  
k o  na w y s p ę  Cey lon  w y l ą d o w a ć  roz bi ł  sie 
o  skał^. T e r a z  o b y d w a  nasze woienne o ; 
krę ty  buffolk o 74. i Centurio o 50. a r m a ­
tach Stoią pod Tr incomale.  Sp o d zi ew am y  
się n iezadługo  wia domośc i  , iż  i reszta 
Hóllenderskich posiadłości  na w y sp ie  C e y ­
lon i B a t a w i a  dosta ły  się w  nasze recc.

Prze z  zabranie Tr incomale  i 0*osicn- 
b u r g ,  są Angl icy  panami bardzo ważn yc h  
częśc i  na* w y sp ie  Cey lon.  Tr inc om ale  albo 
Tr inco nom ale  , b y ł o  na wschód w y s p y  
C e y l o n ,  na y w a źn ie y s zą  posiadłością  Ho’l- 
l e n d r o w ; to iest kluczem ca łego  hafthlu i 
bezpieczeństwem do br ze g ó w Koromandlu  
i Bengalu.  Port  w  Tr inco male  iest co ko l ­
w i e k  raz d la  s k a ł ,  drugi  raz  dla tw ie rd z y  
Oostenburg  sz cz up ły m  , ale i ed uak ow oż  
stanie w nim bezpiecznie , które 100. okrę ­
t ó w —  W  roku 1782. w L u t y m  wzięl i  A n ­
g l ic y  Tr inc om ale  sz tur m em ,  ale w* kilka 
miesięcy p o ty m  rru-ieli  go a ttakuiąeym 
w o y s k o m  Francuzkim pod Admirałem* Śuf- 
frain nazad  oddać.  P o d cz a s  pokoiu W a r -  
Salskiego 1783- r. dostało sie nazad do Hol- 
l e n d r ó w —  W y s p a  C e y l o n ,  iest iednazn ay  
u ro d za y n i e y sz y c h  w y s p  n a l n d y y s k ic h  m o ­
rzach: m a  ok oł o  250. mil d łu g oś c i ,  a 200. 
s z e r o k o ś c i .  Op róc z  b a w e ł n y ,  ma p ieprz ,  
s ł o n i o w a  k o ś ć ,  k r z y s t a ł , i saletrę ; p ł od y  
ziemi, ołów , s ta l ,  miedź , z ł o t o ,  srebro i 
wiele bogatych kamieni. Ma obfitość drze­

w a  1 by dła .  Cey lońskie  słonie przechodzą  
ws zys tk ie  inne. N a y  ważn ie ysz ym  płodem 
tey w y s p y  iest cy nam on;  011 rośnie i po in­
nych w y sp ac h  I n d y y  , ale Ceyloński  za w- 
sze nay lepszy.  Cey lon  by ła  dla s w o i e y  u- 
rodzaynośc i  i osobl iwszych  darów  natury,  
u d a w n y c h  Indyawów bardzo s ławna , i 
n a z y w a l i  ią Damarasien , czyl i  K r a y r o s  k o ­
szy.  Srzcdnia część w y s p y  iest g ó r zy st a ;  
pó łnocna  cześc zamieszkana od ludzi naz­
w a n y c h  Be d d as ,  a śrzednia od Zingelasów,  
nad któremi CeJśarz Kandyi  panuie,  które­
go re/.ydencya na okoł o  zy s ko w ne m i  p o ­
siadłościami Hollenderskiemi otoczona.  
D o  niego należy  nay u ro dz a yn ie ys za  część 
w y s p y ;  ale Hol lendrzy  są panami  n a d ­
morskich br z e g ó w ,  i ich kraic rozciagaia 
się w  niektórych mieyscach aż w g ł ą b i e g o  
kraiu;  dla tego też ca ły  handel,  który iest 
arcy w a ż n y  b y ł  w ich ręku;  nikt niemógł  
inaczey  na by d ź  p łodów"  tey w y s p y  ty lko  
przez ich rcce. Oprócz  Tr inco male  i Oos- 
temburg ,  niaią ieszcze Hol lendrzy inne u- 
for ty fikowane  mieyscaj,|vy Cey lon.  Colum- 
bo stolica P or t ug a lc zy kó w ,  gdz ie  guberna­
tor mieszka;  ma bardzo  obszerne forlyfi-  
k a c y e ,  ty lko  że iuż stare.  W  t ym  mieście 
ładuia wszy stk ie  do l€uropy okręty .  W  
N e y e m b o ,  M at u rę ,  Manard  i Am sterda m,  
sa różne Hollenderskic za lo zc ni a ,  a  pomię­
d z y  temi bardzo wiele różnych  twierdz i  
fu kt or yy .  T a k ż e  na pó łw ys pku  Jadana-  
patan , z którey Hol lendrzy zabranial i  
wsze lk iego  handlu sw oim  mieszkańcom z 
obcemi  , są bardzo  znaczne forlyf ikucye.  
Angl icy  sobie jednak podchlebiają iż nieza­
d ługo  i Tefzta tey w y s p y  będzie w  ich r ę ­
k u —  Zbieranie pereł  na w y s p ie  Cey lon  , 
czyni ło  samo co rocznie W s c h o d n i o m d y y .  
sk iey Hol lendcrskiey kompanii  przeszło 
60,000. R ta larów — Cesarz K a n d y y s k i ,  
nie b y ł  z Hol lendrów ko n t en t , w i ęc  ro­
zumieją iż z  ukontentowaniem będzie 
ws pie ra ł  A n g l i k ó w — . Z pomiędzy  Euroney* 
skich ludów osiadło n a y p i e r w e y  1506. P o r ­
t u g a lc z y k ó w  na w y sp ie  Cey lon  ; mieszkań­
c y  niebędąc z nichfcont^nci,  wy pędzi l i  ich 
w  r. 1658- po m ocą  Hol lendrów,  kt ór zy  
iuż tam by l i  osiedli.

( R  u w D odatku}
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G A Z E T Y  K R A K O W S K I E Y

W e  C z w a r t e k  D n i a  u 8- S t y c z n i a  i 796 .

R e s z ' a z Londynu dnia  8 S ty czn ia .

Uailctiderski  garnizon w  Mal lucca  nie- 
wyr.osi  ly l ko  150 ludzi _  O b y d w a  woien- 
ne r.krcly R o y a l  Admirał  i Lasce l les ,  k t ó ­
re p r z y w i o z ł y  z W s d i o i n i c h i n d y y  zwy-  
'ciezkie w i a d o m o ś c i , zabra ły  ieszcze przed 
Kanem lobrcy na i/iei Hollendorski kutter.

I*iłć regiment/} w leTRiey (IfUgonii i roż­
ne rcgńti ■ 1 ma piechoty dostały r o z k az ,  aby  
by t y  p o g o t o w iu ,  do poplynienia do Kapu 
tlobrey nadziei  i do Wseho duich ind yy .  Je­
nerał C-raig przeznaczony na Wice  guber­
natora Kapu dobrcy jnadz iet .  D w a  regimcn- 
ta en rg ran tó w , które z w y s p y  Dieu p o w r ó ­
c i ły  mnią t an /t a kż e  popłynąć; -  ws zys tk ie  
w o y s k a  które do Wsc hodnichindyy  i do 
K ap u dobrey  nadziei  idą,  w y n o s z ą  10,000 
łudzi.

Na jednym o krę c i e ,  k tór y  mia ł  z Jer ­
sey przewieść w o y s k a  do C o w es  udusiło 
się więc ey  iok 40. l u d z i ,  po nieważ  k a p i ­
tan dla po ws ta łe y  burzy musiał  kazać  
ws zystk ie  o t w o r y  na oktecie pozabi iać .  
P o  otwarc iu  okretu p o ka z a ł  się tak o kr o ­
pny  w i d o k ,  k t ó r y  wsze lk ie  opisanie prze- 
cliod zi.

Francuzka  e s k a d r a ,  która na archipe­
lagu kr ąż y  p r z y p r o w a d z i ł a  17 zabr any ch  
okrętów* Angielskich  do Smirny.

W  tym miesiącu p r zy p a d a  cz w o ra k i  
Podatek zapłunć ._J  Srebro tu unas tak 
r *adkie i d ro gie ,  iż z ło tn icy  po 5  Schell: 
p ła c a 2 a kron.°

p ł o s z ą  tu za p ew n ą  rzecz iż F r a n c u z k a  
eskadra  zło‘żona z 7 l in iow yc h  ok rę tó w  i 
5 rego.lt,  w y s z i a  aktualnie zJłrest.

Przez  no we  bille niezaradzono złemu,  
W  ca łym  kraiu panuie n a y w ię ks za  niena­
wiść  przec iwko ministrowi,  i w s z y s c y n i e -  
przestepuiac granic ustaw,  umia rozróżnić 
konstucy yńą  p o w a g ę ,  od osobistego postę­
powania  urzędnika.  Jedna t ut ey sz a  ga z e­
t a ,  zachęca  c a ły  lud ,  a by  się n a  każrdey 
ul icy w  L o n d y n i e , w k a ż d e y * w s i ,  w  Każ- 
d ym  mieście od Jrlandzkiegc kanału  aż  do  
niemieckiego oc eanu,  z e b r a ł ,  w s p o s o b i e  
przez ostatnie bille p o z w o l o n y m ,  i zanos ił  
proź by  i prze łożenia ,  ©zakończenie tey 
n ieszczęś l iwcy  w o y n y .

Z  P a ry ża  d. Ą. S ty czn ia .

W i e l e  pism rozgłosi ło o  z a w a r t y  m al*.
mistycyum pomiędzy  naszemi  Jenerałami  
i A u s t r y ą :  Jenera łowie  nasi m og ą  uczy nić  
na któryś  czas zawieszenie broni ;  alt foi -  
malne a r m i s t y c y u n , , które iest ws tę pem  
do pożądanego  pok-oiu z a w i s ł o ,  od i za du.  
D y r e k l o r y a t  w y k o n a w c z y  t ło m a c z y  sie‘ w  
liście do Ministra wo i en n eg o ,  k t ó r y  *iuż 
wszyst k ie  nasze pisma o g ł o s i ł y ,  co do  t e r  
matery i  w tym  sposobie,

D y rek to ry a t w y k o n a w czy , do M in istr a  
woienncgu.

L u b o  wyrtiesiono podniebiosa  poibys-  
ności  Au stryackich  a r m i y ,  które zaięł j  
część P a l a t y n a l u ,  z tvin w s z y s t k i m  o d w a ­
ga a rmiy Sambryiśk iey  i M o z y  , Reńs&iey  
i M o z e l i ,  nakłoni ły  ich do p r o p o n o w a ­
nia nam zawieszenia  br on i ;  Jenera łowie 
F ra n cu zc y  chcąc  z iednać w y p o r z r ie n i e  
w o y s k o m  Rep ubhkańskiem przychyli ł ,  się



A o  t ego  żądania.  Z l er ay ś ln oś ć , k t óra  u- 
K th  ws/ystk ich  okol iczności  k o r z y s t a ć , 
c h w y c i  się za pew ne  i tey , będzie sie sta- 
f a ł a  ob łąk ać  opinią publ iczną ,  i przeszko­
d z i ć  uskutecznienia tęgich śrzódtko>v, które 
są przedsięwzięte do zre o r g a n i zo w a n ia  i d o  
Uzupełnienia armiy  R z e c z y p o s p o l i t e j .

T w o i a  c z u j n o ś ć  i gor l iwość  O b y w a ­
telu potraf i  za pew ne  zniszczyć  wszystk ie  
Skryte  obrony i nadzjeie naszych nieprzy- 
iac ioł .  P n d w o y  ł w o ię  energią , n iechay  
w s z y s c y  ob rońcy  o y c z y z n y  , k t ór zy  się o d ­
dal i l i  ód swoich  ch o rą g w i  po wro ca  do 
w o j s k a  przy sposob wszystk ich  potrzeb dla  
w o u r w n i k ó w  Repub l ikanó w pomn oż  ży w- 
aoici w  nadgranicznych fer iecach,  rozszerz  
z w i ą z k i  d y s c y p l i n y ;  oświ eć  i w y k o rz e ń  
k u p ę  o w y c h  n a d u ż y c i o w ,  które s ł a b o ść ,  
m e p e w n o l ć  i p ieprzewidz ia łość  z a p r o w a ­
d z i ł y ;  o z y w  ducha w o y s k o w e g o  ten z a ­
k ł a d  porządku i z w y c i ę s t w a ,  a  zap ew niż  
d la  Francy  i świetną i d e c y d i i a c ą  k o m p a ­
nią .

# Nadaremnie  będą  ź lemyślni  utrzy m y ­
wać iż  t : n ieadio  . ee  ś r z o d k i , nie maią 
z a  cel  t y lk o  oddalenie pożądanego  pokoiu:  
taieiestże to n a y le p sz y  sposób przyspiesze­
nia  p o k o i u ,  Dydź w stanie popierania  iak 
nayskMteczpiey w o y n y  ? D y r e k t o r y a t  wy -  
k o a a w e z y ,  nieobawia 3Ś-* o ś w i a d c z y ć  ca- 
I e y  E u r o p i e ,  iż niczego h a r d z i e y  nic-żąda, 
iak pokotu , k t ó r y b y  się z a s a d z a ł ,  ni» na 
pretensyach  pr zes adz ony ch  i niszczących 
insa  p o t e n c j e ,  a le  na d ob t / e  zrozumianym 
ich ińterelgie , z  interesem R z e c z y p o s p o ­
l i t e j  F r a n c u z i c y  i i ey  all iantow:,  pokoiu 
sakopię.ć,  k t ó r y b y  zupełnie  o dp o wi a da ł  
o f f i a r o m ,  które  i r a n c u z i  dla  utrzymania  
S w o i e y  niepodległości  uczynil i .

C h o c i a ż  F r a n c y a  a t t a k o w an a  ze* 
w a ą t r z  przez s i ł ę ,  a w e w n ą t r z  przez 
z d r a d ę  i sz e l m o w s t w o  , op ar ła  sie przez 
pięć lat z a p a l c z y w o ś c i  swo-ch njeprzy- 
L  :iół ; iest i ednak skłonną  Jo uczynie-  
■ij pokotu , a b y  się t y lk o  z iey p o w a ­
gą aga d za ł  ; ale ieżeli  chcą  prze<! 'uż yć  
tę n<BZ«zacą w o y n ę  , stoi po gotow iu  do 
ewaIc/enfa  ich. Już ich u p ó r ,  tak rzekł ­
b y ,  podwoił nasze sposoby  do zwyciężę*

nia i ch;  iuż młódź rek w ir ow an a  spieszy do 
naszych  falang z w y c i e z k i c b ; iuż armie re* 
organizuią  się sk wapl iwie  ; po łożenie oFti. ■ 
r y e r ó w  i żo łnierzy nędzie wnet  p o p r a w io ­
ne ,  a obrońcy  o y c z y z n y  nie z h a ń b i a  s w o ­
ie y  c h w a ł y ,  którey w  ostatnich kam pani- 
niach przez swoie  m ęzt wo  i bohatezską od­
w a g ę  nabyli .

P r a w d z i w y  sposób przedłużenia złego 
w R z e c z y  p o sp o l i t e y , iest po stępo wać  z 
iniekościa;  ale D y r e k t o r y a t  niezasłuży s o ­
bie z tey st rony  na nagauę.  S r zo d ki ,  kló- 
rycheś u ż y ł  o b y w a t e l u ,  t e ,  które ieszcze 
masz pr ze d s i ęw zi a ść , n o w y  duch który o- 
ż y w i a  d z i e c i ' w o ln o ś c i , to w s zy st ko  zapo 
w i a d a , iż nieszczęścia R z e c z y p o s p o l i t e j , 
w  krotce się z a k o ń c z ą ;  a zapro wad ze nie  
n o w e y  konstytucy i  , brdz ie  znakiem cio 
n o w y c h  z w y c i ę z t w , albo zak ładem c h w a ­
lebnego i t rw ałe go  pokoiu.

Podpisano  R e w b e ll, Prezydent.
L a  G a r d ę , Sekr: jem

Hrabia  M o n tm o r c n c y ,  d aw ni ey  c z ło ­
nek zgromadzenia  k o n s t y t u c y j n e g o , zosta ł  
iuż uwolnionym.  B a w i ł  się przedtym w 
S z w a y c a r y i ;  ale d o w i ó d ł ,  iż prawnie  z o ­
stał  z l isty emigrantów w y m a z a n y m .

D n i a m i .  Grudnia n o w y  poseł  Pruski 
u imezcy- R z ecz y  po sp o l i t e y , Pan Sundoz 
miał  p i e r w s z e  a udy ene ya  u Dyrc kt ory a*  
t u ;  d oda ł  swóiel i sty  zau ania;  prezydent  
Re w be l l  miał  s tosowną do niego prze­
m o w ę .  C a ł y  D y r e k t o r y a t  b y ł  w  parad-  
n j m  swoim ubior ze ,  a ministrowie z a g r a ­
niczni ,  k tór zy  tey  uroczystości  przytomni  
by l i  ga lownie  po ubierani.  Od tąd bę ­
dzie D y r ek t or y at  z a w s z e  ka żdego  dnia 
p i e r w s z e y  d ek a dy  zagranicznym posłom 
au d y e u c y e  d aw ał .

N a  m i e js c e  o dw oł a ne g o  ze S z w e c j i  
naszego posła {le H o c ,  iest Jenerał  d y w i-  
z y y n y  F oi s ca l -L a to u r ,  o f f i cyer ,  k tóry  się 
w  a r t y l t r y i  iako  indzenier bardzo  dystyn-  
g w o w a ł ,  m ia n ow an ym .

Marg rab ia  del  C a m p o ,  k t ór y  się te- 
raz  w  L on dy ni e  znayduie  , i do naszey  
Rze cz yp o sp ol i te y  naa m ba fs a do ra  od D w o ­
ru Hiszpanńskiego p r ze z n a cz o n y m ,  w k r ó t ­
ce tu przybędzie .

Z  roz kaz u  D y r e k t o r y a t u ,  są  w y d a w *



cy , a poniekąd i drukarze następujących 
dzienników aresztowani :  w y d a w c a  Courier 
un iverselle  c z y li  odgłos P a r y s k i, G a zette  
d c F ra n ce , Courier fr a n ę a is  przedtym C o u ­
rier republ ica in , 1’Am i  *du p e u p l e , Jour­
nal  de 1’ ec l ip se , w y d a w a n y  w  Rouen od 
Robe rt a  i Journal  Hufsona którą w Pary żu  
t&ydawał .  W s z y s c y  ci dziennikarze maią 
b y d ź  do sądu tuteyszey  policy i  odd ani ,  
po in ew aż  zachęcal i  w  swoich  pismach do 
r ozw ią zan ia  społecznego porządku i do z a ­
prow adz en ia  kró lewskiey  w ł a d z y .

Jenerał  H o c h e ,  k tóry  teraz wszystk ie  
t r z y  armie zachodnie ,  pod imieniem a r ­
mii  Oceanu kommenderuie ,  oa i ech ał  do 
^n ge rs ,  gdzie ma  g ł ó w n ą  kw a te r ę  z a ł o ­
ż y ć .  C ies zem y się n ad z ie ia , iż przy  ode- 
braney  na n o w o  obszerney  w ł a d z y ,  po­
trafi  nakoniec w y k o rz y n i ć  Wa ndeyczykGW 
i S z u a n o w . _  Jenerał  S t of f l e t ,  k tór y  teraz 
na czele W a u d ę y c z y k o w  ies t ,  ma bardzo 
wialę  szlachty emigrantów przy  sobie ,  i 
na zimę bardzo  wielkie r ek w iz y e  rozpi ­
sał .  R o y al i s t o w  rachuią pod Jeoerałem 
Sapineau na 3000.

Dono sz ą  z S ab le s  d ’O łon ne ,  iz Charet- 
te i nay dui e  się w  Montorguei l  w 4000 lu- 
.dzi, k tórych większa część ty lko  zprzymu-  
su z nim posz ła .  S ł y c h a ć  iż go iuż repu­
bl ikańska  ko lomna ściga.  D r u g a  cześć 
W oys ka  Charetta znayduie  w B o c c a g e , ’ w  
p k o l i c y , która dla wielkich kniei i lafsow 
iest niedostępną.  W i e ś ć ,  którą wiele tu­
t e j s z y c h  dzienników r o z g ł o s i ł y ,  ia k o b y  
Chare l te  b y ł  z ł a p a n e m , i do P a r y ż a  pro­
w a d z o n y m  dotąd się przy nay mnie y  jeszcze 
nie p o t w i e r d z a /

K a ż d y  biegnie spospiechem do Pisa­
rza 1 odnosi swoię  częśc do pr zym usz one y  
po życ zk i .  W  L yo ni e  z łożono  iuż także ki l­
k a  mi ll ionow.  M ożn a  r ac ho w a ć  iż przez 
tę po ry cz kę  zostanie za  23,000 mi l l ionow,  
•̂ ‘ sJ'gnatow cofnionych  podług  .ch wyr a-  

w artości ,  a za  200 mili: podług  me- 
{po 0wey  wartości .  Zostanie więc 400 mili: 
■^yy^Pbacenia w talarach lub innych goto- 
lew k" P*en ' ' idzach.  Z a  ruchomości  Kró-  
200 untb ^m 'g rant° w  zbierze się aay mni ey  
lu  w g o l o w y c h  pieniądzach.  Z a  Las-
*  fc-ys*e 300 m o r g o w ,  choćby nayta-

niey to będzie 300 mili. P o d a t k i ,  t ztempel,  
op łata  re ies trow,  intraiy n a r o d o w e ,  ó u- 
czyn w, n ay m ni cy  200 mili: więc w sz y stk ie ­
go w g o to w i ź n i e  można rachować  do i ł o o  
mi ll ionow.  Rz ąd  umyśl i ł  nadto kaza ć  ie- 
szcze za  14,000 mili: kazać  w y b i ć  afsygna- 
t o w ,  a b y  dopełnić dekretowaney  su m m y  
40 0mill ionow. T e r a z  potrzeba dod ać  w y ­
rąb 1 i f s ow i Z30 lelniey arędy innych las- 
s ó w  intratę.  Jednym s ło wem  F r a n c y a  m o ­
że zebrać  na pr zys z łą  kampanią 1400 do 
1.500 mill ionow w g o t o w y c h  p ieniądzacn;  
aie Bó g  by  dał  ż e b y ś m y  ich do czego inne­
go u ż y ć  mogl i!  Z a d a m y  szczerze pokoiu , i 
podług  oświadczenia  Dy re kt ory atu  dc  M i ­
nistra woiennego,  zda iesię  iż nasze nadzie- 
ie niebędą zawiedz ione .

Na  d. i. t. m. pr zyb yl i  tu zamienieni  
w  B a z y l e i ,  ko n w e n c y y n i  dep uto wa ni  Qui-  
n e t t e / B a n c a l , L am a rą u e  i Camus.  Dn ia  
2. t. m. b y ło  w  Radzie  pięciuset w z g l ę d e m  
pełnomocnictwa  deputo wa nyc h  naradzenie.  
Z tego powodu p o ws ta ła  straszna w r z a ­
w a  ; ale w n e t , m ó w i  dziennik P a r y z k i  , 
zamieni ła  się w  bardzo czułą  scenę.  Po 
ca ł e y  sali  d a ł y  się s ł ysz eć  głośne o k la s k i tł 
a  k r zy k  : ”  oto sa ? „  poc iągnął  wzrolr 
wszy stk ic h  ku drzwi om.  Zamienieni  depu­
t ow ani  weszl i  nakoniec w  grono sw o i c h  
ko l legów.  Quinette l zu c i ł  się na łono  s w e ­
go przy iac ie la  Jean de Brie ; Bencal  , L a ­
marąue  i Camus  po pr ow adz en i  z f y u m -  
fein do stołu Prezydenta .  P r e z y d e n t ,  rzek i  
do p r z y b y ł y c h  d e p u t o w a n y c h : ok rzyki  r a ­
dosne , któreście dopiero s łyszel i  , sa re- 
koy in ią  p r z y w i ą z a n i a  do w a s  ws zy stk ic h  
F r a n c u z ó w .  Nad to  d ługo  byl iście o ff iarę  
n a y cz a r n ie y sz ey  z d r a d y ;  c ia ło  wa sz e  mo-  
gło b y d ź  udręczone,  ale dusze pełne ener­
gii u trz ym ały  i w k a yd a n a ch  s w o i ą  r epu ­
bl ikańską  dumę.  Prze z  w a s z ą  stateczność 
przydal i ście  świetności  do imienia F ra n cu ­
za!  Reprezentanci  wolnego  l u d u ,  wa rc i  ie- 
steście tego zaszczytu:  p ó j d ź c i e  t u , p ó j d ź c i e  
kochani  k o l e d z y ,  zasiądźcie te m i e j s c a ,  
które w a m  u dzięczność*narodu zostawi ła !  
P ó y d ź c i e ,  szlachetni  Rep ubl ik anie ,  pr zy y -  
roiyi ie  tę  iedyn ą  nadgrodę  , k tóra  w a m  
p r z y s t o i , re pr eze nt ujc ie  ieszcze raz wpl* 
r y  lud ? f  ó y d i c i c , a udzielcie w sąystk b a



duszom tego ognia pa lry oty zmu  , który ce podali  mu formalna propozyc y a  od Je- 
z a w s z e  wasze  dusze za grz ew ał ,  Poyr lźc ie ,  nera łów  Francuzkich .  *
•wasz pow rót  musi wszystkie nieiepubłi-  O b y d w i e  armie berła stały tak iaksto-
kańskie  serca za w s t y d z i ć  i zgryzotą  napeł- ią,  tylko  Francuz i  us tąpią 'Austryakom Bir- 
n ić ._  Camus odpowiedz ia ł  imieniem swo-  kenfeldu.  — Ze Cefsarsk i  Fe ldmarsza łek  
jch t o w a r z y s z ó w :  Po  33. miesięcznym Hrabia Bel legarde potechał  do W i e d n i a ,
w i ę z i e n i u ,  odzyskal i śmy nakoniec nasza wnoszą z t ą d , iż dalsze ne goc yac ye  pokoin 
wo lno ść .  Pełni gorl iwości  , spieszy l i śmy pomiędzy  Francuzami  są w robocie, 
się oglądać iako nayprędzey  naszą o ye z y z-  A r ty l e r y a  i animunicya przechodzi  ie-
nę , i zdać  wa m  opołożenin w iakimeśmy szcze w ciąż przez nasze m i as to ; w c zo ra y  
się z n a yd ow al i  rapport.  N j e p o l : nliemy przeszło  tędy korpus ar iy lerys lo  w na zimo- 
w a m  w y r a z i ć  z iaką szybkośc ią  spie- leże do S igensztadt ; 2 batal iony  p r z y y d a  
szy l i ś m y się na łono Rz ecz ypospol i tey .  tu C e s a r s k ic h  garnizonem.
Już tedy nasze żądania dopełnione ; nasze Rząd Francuzkiposfat  rozkaz doR ei n-
Szczęście iuż iest zupełne.  W a s z a  s ł a w a ,  fe l s ,  a b y  stosownie do traktatu z Xciem 
wie lk o ść  i szlachetność rozchodzi  się po Heiś - Kafselskim wszystk ie  kraie z d r u g i e y  
ws zy stk ic h  mieyscach , gdz ieśmy tylko  strony Renu , iako tó : Nidergrafschaft  Ka .  
p r z e i e ż d z a l i , i nawet  clo naszego więz ienia tzenelnbogen,miasto S.Goardn i inne wios- 
się przedarła.  Chciel iśmy tu razem stanąć ki po przyjacielsku t r a k t o w a ć ,  i żadney  
t  i e sz tą  naszemi  t ow ar zy s za m i  n iew ol i ;  r e k w i z y c y i  na nie nie nakładać,  
ale żeśm y musieli  inną drogę wziąść.nieprzy-  P iszą z Weyerbusch 31 Gr u dn ia ,  iż
szło  do tego.  Żądam  iedney dekady  czasu,dla z roz ka z u ‘Jenerała Kienmav<?r, z a ł o m o w a ,  
zdania  wam s p r a w y  o naszyeh postępkach.  »y sp ław  na rzecze A c h c r ;" dla tego nic ani  
^  Na wniosek Jean de Brie,  kazano" m ow ę dó Miil i lhcirn, n i e p r z y y d z i e , ani z  JMiihl- 
Prezy den ta  i od po wi ed z  Camusa  druko- licim nie w yy d zi e ,
w a ć . _  Czterech d epu tow an yc h  ode bra ło  G ł o w n a  kwatera Cefsarskiey armii  iest
wp o ś rz o d  o k r z y k ó w  po ca ło wa ni e  braler- teraz w  Moguncyi .  Dla tego sic Feldmar-  
skie.  szałek tam Clairfait  dłużny z a b a w i ł  jakeś­

my rozumie l i ,  że ieszcze po czyni ł  niektó- 
Z  Frank/ortu dnia  5  Sty czn ia . te  rozrządzenia , a b y  M ogu ncy a  ieszcze le-

piey  uf or t y f ikowaną  by ła  , lak żeby  ia od 
N a  dniu ». t. m. p r z y b y ł  do G l o w n e y  wszelkich  raz ów ubezpieczyć .  .linia* dzi- 

k w a t e r y  Kreutznach kurier z Wiednia  z s ieyszego  p r z y b y ł  lu spomninny Fcldin.tr- 
potwierdzeniem od Cefsarza Jmć za s z ł ey  szałek . iadąc do W i e d n i a ,  gdz ie  iak sly- 
ugodyr pomięd zy  forpocztami.  T a  ugoda  chać ma s i ę ‘u m ow ić  w/ględem nowego  pla- 
zac z en a  się dopiero  od 1 Stycznia ;  trwa- nu pr zysz łych  operaey i  ' Spod ziew aia  sie 
ł oś ć  iey a ieiest  przepisaną.  P r z y p a d k o w a  iż ieszcze zwiększą  m o t a  po w m e i  , jak chi 
r o z m o w a  Jenerała K r a y  z Francuzkieini  tąd posiadał  i" n o w y ch  po s i ł kow do arm i i  
o f f i cy er am i  na fo rpoc ztach  da ła  do tego Cefsarskiey  dostanie.  U m o w a  w z g l ę d e m  
p o w o d  : mówi l i  o nieużytku częstych  utar zawieszenia  t y m c z a s o w o  pomiędzy  ‘ for-- 
cz ek  p o m ię d z y  forpoc ztam i  które nic pocztami  nieprzyjacielskich k r o k ó w ,  która 
n ied eey dui a ,  a wiele ludzi  ko sztu ią ,  i i  do- już  nawet  i od Rządu H roncu/kl łgo przcio- 
br ze  by  b y ł o , g d y b y  fth można  zaprzestać,  tą iest ,  ma ty lko  poty  t r w a ć ,  poki  poco* 
Jenerał  K r a y  uczyni ł  im u a d z i e i ę , 1 w krot- d y  nie nastąpią.

D O N I E Ś  i  e  n  i  e .
W  W ę g r z e c h  w  M ieście  K o s z y c a c h ,  pid acinir C afso via  n a a w a n y m , z a łn l o n a  iest F a b . y k a  O clu  

w i n n e g o  b . a ł c g o  i f f i i e g o ,  gdzie  beczka  w ie lk a  T o k a i s k a  k o iz tu ie  C ze t;  z ło .  4. Zycz-icy  sobie t e a o i  
•ctu ma się udue. «lo aX  Dmaiaikauuw Uuueys^ck,


